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Grożne ostrzeżenie. 

MWypadfi, ftóre na terenie Prus w ofresie ubicgkgo 
miesłąca wynikły, są tat wajne w swej istocie 1 tal wiele 
dające do myślenia, je Poliste, jafo najblijszą, niesiciy. se 
siabfę Rzeszy niemiectiej, winny przejąć calg swą grożrą 
wytajistością i powinny polstę zmusić to kacznego przyj” 
rjenia się tym nowym nadchodjącym Niemcom. 

Obalenie rządu Brueninqa i powołanie na Fancletza 
von Papena, (tóry wprowadjił do nowego rządu cały iae 
stęp baronów i wybitnych przedstawicieli junfrów prustich, 
było pierwszą zapowiedzią, je w polityce niemiecticj zacho: 
dzą gruntowne i qłębofie przemiany. W oftesic fonferencji 
lojaństiej, gdzie majyły stę losy Niemiec, ron Papen starał 
się mówić języbiem dyplomaty. Był w miare gigtti, utładny 
i wobec wsjysttich uprzejmy. Konferencja się sfończyła 
wielfim sutcesem Niemiec. Don Papen grzecjnie opuścił Fo. 
zannę, ale w opinii o wynitach Tonfereneji wyręcył qo Žite 
ler, ftóry 3 całym cymiymem oświadczył, je traftat lojaństi 
jest świstłiem papieru, za ftóry Niemcy nietylto trzech mile 
jardów maref (jal brzmi treść traltatu) nie dadig, ale nie 
dadig nawet trzech maret! Vom Dindenburq jaś wspólnie 
4 tanclerjem von Papenem zajęli się teorqaniiacją wenenętrje 
ną. usuwając siłą rząd prusti i wprowadzając stan wojew 
ny. Jednatje przed wyborami stan wojenny jniesicno. 3 cze 
do sforzystał Śitler, ttóry po porajce parlamentarnej po. 
stanowił terorem dojść do władzy. W tym celu otqanisacje 
jego terocyjują inne partje prjy pomocy zamachów bombo. 
mych na rójne gmachy, itler domaga się stanowłsta tenc: 
letja | jąda od von Papena, aby ustąpił mu miejsca. Don 
Papen w porozumieniu 3 prejydentem Śindeńburgie m prag- 
nge zjabegpiecjyć traj przed terorem Hitlera, wyèal defret, 
mocą ttórego Fażby zamachowiec, sepwytany na gorącym 
ucjynłu, bedjie farany śmiercią. polityta Bitlera promadji 
bo jdobycia w Miemcjech władzy prezydenta, aby następnie 
roprowadsić na tron fsięcia Wilhelma. Wobec tego, je Dite 
ler dąży do zerwania trattatu wersalsticgo i rewinji granic, 
yachcianti tatie grają pofojowi europejsfiemu. _3% t 


Jan Henry? Sioe 


Rie bratło wśrób twangelifów:polatów lubi, Iórzy 
radośnie oddawali życie i frew swoją na uslugi ©jczyżny, 
walcząc w obronie Jej wolności i bytu dziejomwego. Do tas 
tich wiernych synów polski należał ròwnicj Jan Śenryt 
iDąbrowsti, Ttórego imię pozostanie na jam sze nieśmiectcle 
ne w pieśni narodomej: „Jeszcze polsta nie zginęła. 

Joan Śenryt Dabrowsti urcbył się dnia 29 sierpnia 
1756 soft w Pierychowcu (niedaleko Gdowa, w Wojewóżzi 
twie Rratowstiem), 3 rodziców: Jana Michala Dąbrowstjee 
go, Tapitana puifu sywolejtrów w armji sasfiej i Zofji 
3 £tttowów, szlackcianti litewstiej, wyznania talwiństieqo. 


Mychonymwany od lat najmicdsiych priez Riemcóto nauciys 
cieli i wśród nicmiecfiego otoczenia. młody IDqbrowsfł jas 
pomniał 3 czasem nawet mewy polstiej, Zdawało się je bgr 
dpe jui na zawsze stracony dla Polsti, qdyj małżeństwo 
3 Niemfą i słujba wojstema w armji sasfiej iwiązały go 
silnemi węzłami 3 państwom niemiecfiem. Jednafje w duszy 
Dąbrowskiego nie wygasła miłość Ojczyzny; zdala 00 raju 
śledził uważnie próby otbudowamia Państwa Polstiego 
prjej rodafów i stanął w szeregach malciących na pitrwszy 
yew pPolsti. Było to w ofresie wojny polsłorrosyjstiej w 
1792 relu. Picty na ciele garstfi mojst polstich stali: ts. 
Józef Pomiatewshi i Tateus) Rościuszfo, 

Dabrowski, po pewrorcie do Traju, brał czynny udjiał 
w powstaniu fościuszłcn stum, złokymajac :cufonie Raro 
du bobaterstinem, zapałem i pośmięceniem. Wybrany to: 
wódrą w walce 3 armią piwsłą, jmusja fróla prustiego to 
odstąpienia od Marsjawy, a rastępnie podejmuje śmiałą 
wyprawę do WleltopolsTi, zdobywa Bytgoszcj, sietjąt po” 
ploch wśród załóg prwstich. Jednafje tlęsta RościuszPi 
rod Maciejowicemi zmvsza wcłjćw pewstania bo wyjazt u 
3 granic poisti. dDąbromsti nie traci pomimo to nabylei, 
powołując do życia polstie legjeny me Miosjech. przej Pils 
ła lat kobatersfi nótj na qele legjenów walczył przy bolu 
Napoleona Benapatteqo, wierząc, je Napoleon toynadrodii 
poiatem trem, pricianą na polach młosłich — wolnością 
Ojczyzny. Nadzieje, potłatane m Napoleonie, =miebli po 
zawarciu pofoju w 1801 rotu, ale odżyły na newo po zwy: 
cłęstwie $rancji w bitwie pod Austerlitz, tieby cesarz fran: 
custi powołał na nowo PDolatów do broni. Znowu Dg- 
browsłi walczył z męstwem niesłychonim pod Tcjewem 
i $riedlandem, jednając Rapoleonowi nowe zwycięstwo. Do. 
tój w Tyljy w wyniłu tego iwycięstwa przyjnał Polatom 
zaledwie Księstwo Warsjawsfie. Niedlugo jedna trwał 
otres społojnego odbudowywania tej małej cząstłi dawnego 
państwa Ppolstiego, gdyż przymierjie państw: Nosji, Au 
stzji i prus przeciwło cesarzowi francusfiemu smusiło Pols 
stę do nowej walli. Ra wieść o wiroczeniu wojst austtjaci 
tich porjuca Dqbrowsti zacisze domowe, staje u bolu ts. 
Jozefa Ponlatowstiego i dofajuje cudów walecjności. U 
ticòy po bitwie narodów pod Mipstiem ts. Józef ponlae 
towsti ginie w nurtach riełi £lstery, Dąbrowsłi obejmuje 
naczelne dowództwo nad szczątfami wojst polstich, broniąc 
de tońca odwzetu Napoleona. 

po utworzeniu przej Rosję Rrólestwa Ronfresomeqo 
Dąbrowsli usunął się 3 życia politycznego. aby w spofoju 
dojyć Tresu bokaterstiego żywota wśtób rodziny. zmacł dnia 
6 czerwca 1818 rofu. wipt Jesa Henryfa Dabrowstiego 
śpocjęły to MUinnogórje. gdzie spędjił ostatnie swe lata. 
Wiecjnotrwałym pomnitiem jego będzie majuret: 

„Marsj, marsj Dąbrowski 
3 Jiemi włostiej do polstłej...* 
Wanda Pollato wa. 
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Zycie polityczne. 
(Przegląd tygodniowy). 

Rząd polski czyni energiczne przygotowania do mię- 
dzynarodowej konferencji rolniczej, jaka od- 
będzie się jeszcze w bieżącym miesiącu w Warszawie. 
W konferencji tej wezmą udział przedstawiciele 8 rolni- 
czych państw europejskich oraz reprezentanci Ligi Naro- 
dów. Konferencja ta ma na celu powstrzymanie kryzysu 
w rolnictwie i zostaje zwołana z inicjatywy Rządu polskiego. 

Premjer Prystor przygotowuje nowe zarządzenie o po- 
wołaniu do życia funduszu pomocy bezrobotnym, 
która to instytucja ma być pomocniczym organem do usu- 
nięcia i łagodzenia skutków klęski bezrobocia. 

W Warszawie miał miejsce niesłychany wybryk 
jednego z wyższych urzędników poselstwa 
niemieckiego. Mianowicie w dniu Święta Morza, gdy 
wszystkie domy stolicy zostały udekorowane sztandarami 
narodowemi, urzędnik niemieckiego poselstwa, niejaki baron 
Rintelen, własnoręcznie zdjął polską flagę z parkanu 
domu, w którym odnajmował swoje mieszkanie. Ten obu- 
rzający wybryk niemieckiego „dyplomaty“ wywołał żywia- 
łowy protest całego spałeczeństwa polskiego i został z ca- 
łą surowością napiętnowany. Rząd polski energicznie za- 
protestował przeciwko takiemu postępowaniu u rządu nie- 
mieckiego. 

Zawarty między Polską a Sowietami pakt o wzajem- 
nem nie napadaniu na swe granice, wywołał pewne 
zaniepokojenie we Francji i Rumunji. Jednakże 
energiczne zapewnienie Polski, że pakt ten stwierdza je- 
dynie, że Polska nieustannie dąży do ułożenia możliwie 
najprzyjaźniejszych stosunków ze swoimi sąsiadami — wy- 
jaśniło wątpliwości, powstałe u naszych sojuszników. 

W stosunkach z wolnem miastem Gdańskiem nic się 
nie zmieniła i warunki bezpieczeństwa Polaków w Gdańsku 
SĄ jaknajgorsze, a władze wolnego miasta występują coraz 


Wszelkie prawa przedruku zastrzeżone, 


Z dziejów zamku w Działdowie. 


Działdowo stanowi da pewnego stopnia centrum, czyli 
ośrodek dawnej ziemi sasińskiej, która w XIl-tym wieku 
obejmowała znaczny obszar ziemi tak do Polski jak do 
Prus dziś należących. Granica biegła od północy ku za- 
chodowi brzegiem rzeki Drwęcy, nieopodal Brodnicy, wzdłuż 
rzeki Branicy, potem brzegiem Wkry aż do ujścia Łydyni. 
Na wschodzie granicę stanowiły rzeczki: Łydynia, Ulatów= 
ka, Orzyc, Omulew, dalej przecinała szereg jezior między 
Wielbarkiem a Olsztynkiem, oraz na północo wschód ad O- 
stródy, W obrębie dawnej ziemi Sasińskiej znajdują się mia- 
sta: Ostróda, Lubawa, Olsztynek, Dąbrówno, Lidzbark, 
Działdowo, Nibork, Chorzele, Mława, Ciechanów. Grani- 
Czyła ziemia Sasińska*) bezpośrednia z Mazowszem. 

Kronikarz polski Gall zaświadcza, że Prusowie, sie- 
dzący na północ od ziem polskich, byli bratnim narodem **). 
Jarosław, kanonik płocki, w kronice swej***) daje dokład- 
niejszą wiadomość o pokrewieństwie i związku Prusaków 
z Mazurami. Powiada an: „Przed przybyciem Gudów (Pru- 
saków) ziemia ta, czcząca słońce i księżyc, należała da 
księcia mazowieckiego. Z tej kroniki Jarosława korzystał 
pierwszy biskup pruski Chrystjan, pisząc swą łacińską kro- 
nikę****), która zawierała dużo wiadomości niekorzystnych 
dla Krzyżaków. Krzyżacy po bitwie grunwaldzkiej przezna- 
czyli wielką nagrodę za oddanie im tych kronik, zwanych 
pruskiemi. Ukrywanie lub niszczenie znalezionych odpisów 
stało się powodem rzadkości. Za króla polskiego Zygmun= 


*) Artur Döring. Die Grenzen der alipreussischen Landschaft 
Sassen, (Altpreussische. Manatschrift, tom 44, rok 1907. 2 mapy. 

*1) Dominik Szulc. O znaczeniu Prus dawnych. Warszawa, 1846, 
str. 6, 

%xj „Liber originis et furiarum gentis indomitee Brutorum in 
sanguinem christianum“. (Księga pochodzenia i zaciekłości niepo- 
skromionego szczepu Prusów wobec krwi chrześcijan). 

*ak) „Liber filiorum Belial cum suis in chrstitionikus, inscipit 
cum maestitia cordis". 


prowokacyjniej wobec Polski. Ten stan rzeczy nìe może 
trwać czas dłuższy. Polacy nie mogą tylko bojkotawać 
Gdańska, nad którym przecie mają suwerenną zwierzch- 
ność. W najbliższym czasie musimy wynaleźć jakiś sposób 
załatwienia i zlikwidowania tych stosunków, choćby się 
przyszło uciec do środków najostrzejszych. Ostatnio da 
rzędu prowokacyj zaliczyć należy i to, że w dniu Święta 
Morza, obchodzonego w Gdyni, Gdańszczanie zaprosili da 
siebie sterowiec Zeppelin i przyjmowali go uroczyście. 

W całych Niemczech rozpętały się morder- 
cze walki partyjne i niema wprost dnia bez zama- 
chów bombowych i licznych ofiar. Rząd Papena przygato- 
wał szereg ostrych zarządzeń, które będzie stosował aż 
do ogłoszenia stanu wojennego i wprowadzenia sądów 
wojennych włącznie. Hitler, który zażądał udzielenia mu 
władzy dyktatorskiej, jaką posiada Mussolini, otrzymał od- 
powiedź odmowną. 

Sowiety, pragnąc adgrodzić się od cywilizowanego 
świata i nie dopuścić do masowych ucieczek włościan, 
którzy, zrozpaczeni, przekraczają coraz częściej granice 
państw — zaprowadzają rzecz nigdzie niespotykaną, a mia- 
nowicie między granicą polską a terytorjum wła- 
snem pozostawiają pas dwudziestokilome* 
trowy zupełnej pustyni, na której nikomu nie wol- 
na zamieszkać, ani nawet chwilowo się znajdować, oprócz 
specjalnych oddziałów wojskowych, 

W Szwecji wybuchł odbrzymi skandal po* 
lityczny, albowiem wykryto, że premjer rządu szwedz- 
kiego brał pieniądze na akcję polityczną od słynnego ma- 
gnata-oszusta Kreugera. Król, dowiedziawszy się o tem, 
udzielił rządowi natychmiastowej dymisji. 

W stolicy Kanady, w Ottawie, gdzie nadal trwa 
kanferencja dominjów angielskich, nastrój pa- 
nuje bardza podniecony i zaznaczają się coraz silniejsze 
rozdźwięki między polityką Anglji a polityką jej dominjów. 
Irlandja już całkowicie zerwała stosunki handlowe z Anglją. 


ta Starego znaleziono odpis tej kroniki, Korzystali z niego: 
Szymon Grunau, Waissel, Łukasz Dawid. 

Pierwszym apostołem około 1212 roku, który szerzył 
chrześcijaństwo w tych stronach, był Krystyn Rawa, szlach* 
cic pomorski, mnich z zakonu Cystersów w Oliwie, który 
otrzymał nazwę generalnego biskupa Prus. (Ten Krystjan 
za namową biskupa modeńskiego Wilhelma, który bawił 
w Płocku mazowieckim*), przełożył na język polski grama- 
tykę Donata i wprowadził ją da szkół założonych**), Fakt 
ten w dziejach piśmiennictwa krajowego potwierdza list 
papieża Honorjusza IIl-ga***), 

Herman Balke, pierwszy mistrz krzyżacki, sprowadzo- 
ny przez ks. Konrada Mazowieckiego, aczkolwiek nazwał 
zakon krzyżacki Zakonem Mazowieckim****), to jednak do 
Działdowa nie dotarł. Ziemia Sasińska, czyli Zasińska bo- 
wiem była własnością ks. Kazimierza Kujawskiego; zrzekł 
on się tej ziemi oraz Galindji ostatecznie w 1257 roku na 
rzecz zakonu. Ks. Kujot w swem dziele: „Dzieje Prus Kró- 
lewskich******) tłumaczy to w ten sposób: Ks. Kazimierz 
zajęty był sprawami ziem wschodnich, a przewidując tru- 
dności z zakonem, pragnął uniknąć wojny. Chwycił się on 
środka w owe czasy nieraz używanego: spornej ziemi poz- 
był się na rzecz kościoła. Dostał on podobna trochę go- 
tówki od zakonu za tę darowiznę. Ks. Kujot słusznie ma za 
złe Kazimierzowi, że nie darował tej ziemi biskupowi płoc- 
kiemu, który posiadał paratje: Górzno, Jastrzębie i Grążewy. 

Inni historycy utrzymują, że Krzyżacy krętactwami 
wprowadzili w błąd papieża, który wymógł na polskim księ- 
ciu, że ziemię Zakonowi odstąpił. Zresztą ks. Kazimierz 
podobnie, jak inni współcześni mu, uważał sprowadzony 
niedawna przez ks. Konrada Zakon za sprzymierzeńca, nie 
przewidywał tego, co się stanie. 


*) Roeppel Rysz. Dzieje Polski do XIV-go w. Tłum. dr. K, Przy- 
borawski, Lwów, 1879. T. Il, str. 46. 


ao pma kopij archiw. taj. Nr. 8. 
*:x:=) Rocznik Toruń. Tow. Nauk., t. XX, str. 899, 
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W Ameryce Południowej, po niedawnej rewo- 
lucji w Chile, wybuchła znowu rewolucja w Bra- 
zylji, która zatacza coraz szersze kręgi. Ze względu na 
to, że Brazylję zamieszkuje około 300,000 Polaków, prze- 
to sprawy tego kraju nie są dla Polski abojętne—W innej 
znowu części Ameryki Południowej wybuchła wojna 
między dwoma państwami: Boliwją a Parag- 
wajem. Doszło już do regularnych bitew. Liga Narodów 
zainteresowała się tem! wypadkami. Zd 


GATE ZEM. 
Z kraju i ze Świata. 

Wspomnienie pośmiertne. W ciągu ostatnich 
tygodni zmarli dwaj wybitni i zasłużeni mężowie: $, p. dr. 
prof, Ryszard Błędowski i prof. Konstanty 
Heintze. Dr. prof. Błędowski był vice-prezydentem mia- 
sta stołecznego Warszawy. Jako uczony przyrodnik wykła- 
dał przez szereg lat na Wolnej Wszechnicy w Warszawie, 
przez kilka lat był vice-prezesem Zrzeszenia Ewangelików 
Polaków, dla którego położył znaczne zasługi Zmarł na- 
gle w Berlinie podczas długiej podróży, przeżywszy lat 46. 
Zwłoki ś. p. dr. Błędawskiego, który był potomkiem starej 
polsko-ewangelickie] rodziny szlacheckiej, pochowane zo- 
stały uroczyście na cmentarzu ewangelicko-reformowanym 
w Warszawie. — S. p. Konstanty Heintze pochodził z ro- 
dziny, która wydała trzech braci muzyków. Bracia Ś. p. 
Konstantego: Edmund Heintze, profesor śpiewu w Konser- 
watorjum w Warszawie, Ludwik Heintze, kompozytor i dy- 
rektor chórów byli znani w stalicy. Ś.p. Konstanty Heintze 
od najmłodszych lat zapowiadał się świetnie, w 21 roku ży- 
cia jako talent wybitny, mianowany został profesorem klasy 
fortepianowej przy Warszawskiem Konserwatorjum. Uczynny 
społecznik i patrjota, chętnie talentem swym przyczyniał się 
do poparcia wszelkich ideowych celów. Koncerty ś.p. Kon- 
stantego Heintze ściągały licznych słuchaczy, Podczas in- 
wazji bolszewickiej jako szeregowiec stanął do obrony ro- 
dzinnego miasta i Ojczyzny. Zmarły przeżył lat 43. Liczny 
zastęp wielbicieli talentu złożył zwłoki na cmentarzu ewan* 
gelicko-augsburskim w Warszawie. 

urze i huragany nad Polską. Pierwsze dni 
sierpnia obfitowały w gwałtowne burze i huragany, które 
wyrządziły ogromne szkody w różnych dzielnicach Polski. 

Gdyni spadł ulewny deszcz w nocy z dnia 3 na 4 
sierpnia, podmywając tor kolejowy na przestrzeni półtora 
kilarnetra, zalewając szosę, tunele kolejawe i piwnice do- 
mów mieszkalnych W powiecie lubelskim przeszła 
burza z piorunami, które zabiły 5 osób. — W Brześciu 
nad Bugiem wielki huragan rozwalił kilka domów i spo- 
wodował śmierć kilku osób skutkiem porażenia lub ude- 
rzenia. — Również pod Kielcami straszna nawałnica 
z piorunami poczyniła szkody, niszcząc doszczętnie dwa 
gospodarstwa wiejskie oraz tor kolejowy. Kilka osób pa- 
dło ofiarą piorunów. — Na manewrach wojskowych pod 
Kowlem podczas ćwiczeń polowych żołnierze zostali za- 
skoczeni przez gwałtowną burzę. Zanim zdołali schronić 
się da wsi, piorun uderzył w grupę żołnierzy, zabijając 
czterech i raniąc ciężko ośmiu. 

Z za kordonu. 

Sytuacja w Prusach Wschodnich. Od pew- 
nego czasu w Prusach Wschodnich nie ustają akty teroru. 
W Szczytnie ostrzeliwano mieszkanie jednego z radnych 
miejskich, który niedawno przeszedł z partji komunistycz- 
nej da socjaldemokratów. Otrzymał on list z wyrokiem 
śmierci. W Ełku na zarządzenie burmistrza utworzono mi- 
licję obywatelską dla wspomagania organów policyjnych. 
W Szczecinie zrzucono z samochodu bombę na biuro so- 
cjaldemakratyczne organu „Volksbote”. Zniszczono urzę- 
dzenie wewnętrzne, okna wystawowe i przedsionek. Ucier= 
piały również okoliczne domy. W związku z ostatniemi 
mordami politycznemi w Prusach Wschodnich bawił tu 
nieoficjalnie minister Gayl. W porozumieniu z nim nadpro- 
kurator w Królewcu wydał zarządzenie do wszystkich pod- 
ległych mu prokuratorów w sprawie stosawania jak naj- 
ostrzejszych kar przy wszelkich wykraczeniach, a w szczegól- 
ności w wypadkach nielegalnega noszenia broni. Liczne 
napady hitlerowców na składy kupców żydowskich w Pru- 
sach Wschodnich wywołały wielkie zaniepokojenie w spo- 


łeczeństwie żydowskiem. Odbija się to ujemnie na handlu 
królewieckim, ponieważ kupcy wykazują wielką rezerwę 
w zaciąganiu nowych zobowiązań. Wschodnio-pruski zwią- 
zek zawodowy robotników i urzędników wydał odezwę, w 
której wskazuje na grożące w gospodarce prowincji zupeł- 
ne bankructwo wskutek niepewności, jaka zapanowała w 
wyniku ostatnich aktów terorystycznych. Odezwa zwraca 
się do władz cywilnych z apelem, ażeby z całą bezwzględ- 
nością wystąpiły do walki przeciw terorowi politycznemu. 

Zamordawanie dwojga dzieci przez hitle- 
rawców. W Zabrzu, na Śląsku niemieckim, hitlerowcy da- 
konali bestjalskiej zbrodni na dwóch nieletnich chłopcach. Sa- 
mochadem ciężarowym powracał z ówiczeń w Bytomiu ad- 
dział szturmówców hitlerowskich, złożony z 50-ciu ludzi, 
Kiedy samochód przejeżdżał przez Zabrze, bawiący się na 
ulicy chłopcy zaczęli się wyśmiewać z hitlerowców i wzno- 
sié przeciwko nim drwiące okrzyki. W pewnym momencie 
z samochodu posypał się grad kul rewolwerowych, poczem 
samochód zwiększył szybkość i umknął. Na środku ulicy 
w kałuży krwi pozostało dwóch chłopciw—15-letni Schwe- 
gel i 13-letni Jerzy Niewiem. Obaj odnieśli śmiertelne ra- 
ny i w stanie beznadziejnym przewieziona ich do szpitala. 
Za uciekającymi bojówkarzami ruszyła natychmiast w po- 
goń policja, alarmując jednocześnie telefonicznie poste- 
runki drogowe. Po krótkiej pogoni samochód zatrzymana 
w Szombierkach. Aresztowano 48 hitlerowców. Podczas 
rewizji osobistej znaleziona u wszystkich broń palną, noże 
i pałki gumowe. Bandyci przyznali się do winy, twierdząc, 
że zostali obrzuceni przez chłopców kamieniami i użyli 
broni w obronie własnej, Zeznania jednak wszystkich świad- 
ków wypadku stwierdzają, iż chłopcy nie rzucali kamienia- 
mi, a więc dowodzenia hitlerowców należy uważać za nie- 
zręczny wykręt. 

Jakie podatki płacą obywatele niemieccy. 
Jakże często słyszymy w Palsce narzekania na nadmierne 
podatki. Posłuchajmy, co podaje „Ortelsburger Zeitung“, 
gazeta przeznaczona dła niemieckich czytelników Szczytna, 
Pasymia i Wielbarka w Nr. 160 (z dnia 10 lipca r. b.). 
Oto czytamy na 3-ej str.: „Deutsches Steueralphabet: Auf- 
sichtsratsteuer, Ausgleichssteuer, Biersteuer, Bórsenumsatz- 
steuer, Biirgersteuer, Einkommensteuer, Erbschaftssteuer, 
Gebäudeentschuldungssteuer, Gesellschaftssteuer, Getran- 
kesteuer, Gewerbeertragssteuer, Grunderwerbssteuer, Grund- 
stiicksverkehrssteuer, Grundvermógenssteuer, Giiterbeforde- 
rungssteuer, Hauszinssteuer, Hundesteuer, Industriebela- 
stungssteuer, Inseratensteuer, Kapitalertragssteuer, Kapital- 
verkehrssteuer, Kirchensteuer, Kórperschaftssteuer, Kraft- 
fahrzeugsteuer, Krisensteuer, Ledigensteuer, Lohnsteuer, 
Lohnsummensteuer, Lotteriesteuer, Leuchtmittelsteuer, Mi- 
neralólsteuer, Mineralwassersteuer, Motorbootssteuer, Obli- 
gationssteuer, Personenbefórderungssteuer, Reichsilucht= 
steuer, Rekłamesteuer, Rennwattsteuer, Spielkartensteuer, 
Stempelsteuer, _ Siissstoffsteuer, _ Schankerlaubnissteuer, 
Schankverzehrssteuer, Schaumweinsteuer, Tabakssteuar, 
Umsatzsteuer, Vergniigungssteuer, Vermógensteuer, Versi- 
cherungssteuer, Wanderlagersteuer, Wechselstempelsteuer, 
Weinsteuer, Wertpapiersteuer, Wertzuwachssteuer, Zucker” 
steuer, Zilndwarensteuer, Zweigstellensteuer (N. S. Kurier), 
Armes deutsches Volk!“ A więc bywa gorzej, niż w Polsce! 


WESOŁY KĄCIK. 


Nagroda za uczciwość. 

Służąca, robiąc porządek w 
pokoju pani, znajduje pięć zło- 
tych, które wręcza pani, a pani 
mówi : 

— Weź je sobie za twoją ucz- 
ciwość. 

Nazajutrz gubi pani 20 złotych 
i pyta służącej: 

— Czy nie znalazłaś 20 zło- 
tych, które zgubiłam? 

— Tak jest, proszę pani, ale 
wzięłam je sobie za moją ucz- 
ciwość. 
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ycie gospodarcze Polsfi. 
Klęsła rdzy zbojomej. W Małopolsce TOsckodniej 
i w tilfu powiatach Wejewóditea Rielectiego i Kubelstiego 
wystąpiła rdja na pszenicy i jęczmieniu. 50 procent boja ule» 
dla zniszcjeniu, przyczem w wielu miejscowościach całe ła: 
my psjenicy mie będą młócone, bo foszt młócti byłby więfe 
sqy, nij wartość zbioru. Jest to powajna Pesta, qdyż nie» 
dostatecjną ilość zbiorów moje spowodować jwyjfę cen ryn» 
towych. Ra śwyśow tereny północne i Btesy Wschodnie 
nie uległy jarazie rdzy zbojoroej. 
podfomwy ; ostremi częściami zabronione. 
Wysiło rozpotjąłzenie następujące: „Na obsjarie Woje 
módjtw: Blałostoctiego, Wileństiego, Nowogródzkiego, Poe 
lestiego, Mołyństieqo, Tarnopolstiego i Stanisławomsfie. 
fo w cjasie od dnia 15 Ewietnia do 15 paździeknifa r. b., 
zas na obszatje pojostałych województw m czasie od dnia 
1 twietnia do 15 listopada r. b. nie wolno używać nd dre. 
gach publicjnych 1 twatbą nawierychnią podfów u foni 
3 mystającemi ostremi częściami. W oftesach cjasu wymie: 
nionego mają być używane na drogach publicznych 3 lwartą 
nawierjchnią podłowy u toni pantoflowe, albo podłowy 
3 tępemi bacelami lub 3 tępemi zębcami. Wysofośé baceli 
ł zębów nie moje przelracjać qrubości podfowy”. 


Odpowied; Redakcji. 


p. W. R. w D. Zapytuje pan, Eliedy można fonia 
yaprjęgać do pracy. Dopowiedj: Pyy rejtriąsaniu 
sprawy japobiegania chorobom, nie majma pominąć, jaf 
wielfi wpływ ma na zdrowie Ponta jawcjesne zaprzęganie. 
Cesto spotyfa się tonie młode. 3 i pół lub 4 latti, u ttó. 
sych są już widocjne zerwane nogi, lub iej początti chros 
micjnej choroby płucnej, cjyli dychawicy; pockodji to od jar 
wcjesnego używania lonia do pracy, wsfutef cjego powsta: 
ją te niepojądane objawy i toń tract na wartości. Wiet, w 
frórym dopiero nalejy jacjąć zaptjęganie mlodego fonia, o 
freśla się ma sfońcjone 3 lata. Znany bobewca Toni i Pas 
waletjysta Pienigjel, ftóvy żył przed 300-tu laty, napisał w 
1607 sofu Esłąjfę o foniach p. t: „Ńippiti*. w ttórej cyp 
tamy: „Ra stajni młodziej ma być Do św. Wojciecha, a po» 
tem pusjcjona w trawę, jaś na stajnie wzięta w djień Św. 
Jadwigi. J tat po rotu chowane być mają, a góy juj na 
vot trzeci przyjdjie, wieży, po nowem lecie, niech będą pos 
tapane | w ujdzienicacb postawione przy worach*. Widzimy 
więc, je wiet, tu ofreślony. wynosi 3 i pół rofu. W tyme 
cjasem jalje cjęsto spotyfamy nieltórych bodomrów i mło: 
ścian, ttórzy zaprjęgają Dwouletnią miodjicj t $rebięta półto. 
ratocjne i ujywają je nawet na dalsze i cięjsze drogi. Tatie 
postępowanie nazwać trzeba barbarzyńsiwem i niejrogumiee 
niem wlasnego inieresu, qdyj wstutef tego mlode zwierigta 
się wynisjcjają i jezeli nie padną, to nie wyrosną na dobre 
i silne tonie. 


Prosimy o wpłacanie prenumeraty 
ma fonto czetowe P. R. O. Nr. 4852. 


Rynfi. 
Ceny jboja. Przeciętne tydodniome ceny czterech głów 
nych jbój w otvesie od dn. 8 Do 13 sierpnia 1932 r. Ceny 
ja 100 Ello w qłotych: 


psqenica Jyto Jemie Owies 
Warszawa 24,40 16,25 — 20.41 
Btafóm = 18,874: — 21,121/4 
pomań 20,33 15,40 — 18,42 
Berlin 46,96 34,40 = 35,31 
Śamburg 20,88 — 14,94 16 09 
praga 40,00 29,04 — 24,42 
Wiedeń 42.81 32,60 = 28,00 
Chicago 16,91 11,35 12,46 11,39 


Kacit Ola Kobiet. 


Pióra, czyli pierze. 
(Dofończenie). 

Wsypę, w frótej było pierze przed dezynfelcją, mygoto. 
wać w qorącej wodzie i nasmarować wosliem na wemnętrze 
nej stronie, a potem prasować żelazłiem, to będzie wsypa 
daleto trmwalsja. 

Szare pióra gęsi są tal samo elastycjne, ja? biaa 
łe, tylto bywają w mniejszej cenie, bo je zawsze uwajają 
ja brudne. 

pierze, usziEfodzone przej mole, tal samo pos 
prawić, ja? gbite. Mole legna się najcbętniej w zbitych i nies 
ocjyszcjonych piórach. Uzeby nie dopuścić do zalęgnięcia się 
moli, należy pościel cjęsto mietrzyć i trzepać. 

Kacze pióra są gorsje od gęsich, ale często bywają 
sprzedawane jafo gęsie. 

Rurze pióra są najcjęściej wyrjucane na śmietnik, 
Rajpierw je posortować, potem co 3 qrubszedo pobrjeć, 
Badjimy je gotować, potem wysusjyć, a w loncu Opzeć, bo 
czasami mają zaląjti pcbeł lub wszy drobiowych, Do wygo” 
towania włożyć pióra do muślinowedo je starej firanti lub 
fazowego worta, jeby się podcjas qotowania m naczyniu 
nie osadzały na jego Dnie. TDorfiecm c:ęsto poruszać, jeby 
wcjątel na wsjysttie pióra jednakowo Działał. Po gotowa. 
niu conajmniej prjej 45 minut, młojyć je bo cieplej wody 
4 mydlinami, tat, żeby wotet w nich pływał i myć ręfami, 
potem płólać w czystej ciepłej wodyie tat długo, często ją 
jmieniając, dopólł nie pozostanie zupełnie czysta. Suszyć 
pióra w tym samym worłu na słońcu lub w cieple, częste 
poruszając, jeby się nie zbity. Białe pióra furze są drojsie, 
tolorowe tańsze. pióra Furye są mniej elastyczne, niż qęsie 
lub łacze, więc sypią ich więcej do poduszeł, bo łatwe się 
uginają. Sapełniają niemi podusąli na tanapach, fotelach, 
meblach ogrodowych, a tatje pierzyny i t. p. Pióra 3 Tar. 
łów i ogonów foducich są ujywane na rojmaite ozdoby bo 
fapeluszy i do butietów. 

pióra bajantów, furopatw i innych djr 
Fich ptałów modą być w ten sam sposób ujywane, 
jat turie. 

Pióra indycze zbierają u was tylfo wtedy, gdy ine 
dyli się pierją (lenieją), gdyż nie mojna ich podstubymać, 
©jeby mieć indycje pierze, trjeba Indory i indyczti dobrze 
upaść i storo zaczną się pierzyć, to jest gubić pierze, jamy: 
taé w widnym, ciepłym, suchym fturnifu 3 czystą, obfitą 
ściółtą i odrazu zaczynać je bardzo stąpo żywić, poprosiu 
głodjić. DD tatiegqo właśnie qłodjenia sfòra u indytów 
robi się mięffa, pomarszczona i pióta prawie równocjeśnie 
wypadają. Majwiętsją wartość mają pióra zupełnie białych 
indbytów. maptzyłład, twitginijstich, Rolorowe pióra są tańe 
śje. Sortowanie piór przed sprzedają jest pojądane, bo twate 
de pióra 3 ogonów i strjydeł są łańsje, a najdroższe miętkie 
pióra 3 qrzbietów, piersi i nóg. Przy taliem postępowaniu 
tyle piór wypadnie, je inòyli są prawie qołe, więc trzeba 
je znów dobrze żywić, trzymać w ciepłych turnifach, żeby od 
przeciądów się nie zasiębiły. dopófi im nie wyrosng nowe 
pióra. Doniewaj indyczłi niosą jaja Vopitro na wiosnę, więc 
tatie zdobywanie pierza i dbodatfowy Dochód nie są do pos 
gardenia. 

Ddpadti piór rzucać na lupy lompostowe, bo zaa 
wierają ofoło 15 procent azotu, więc po zgniciu są dobrym 
nawozem. 


„Gazeta Majursta* i „Rominy“, pisma, pe. 
święcone sprawom lubu ewangelictiego, wychodzą 2 razy 
w miesiącu. Prenumerata fosztuje miesięcznie, łącznie 3 dodat- 
Piem „Masz Świat* i „Rasy Światat” 50 groszy 3 odnośjeć 
niem do domu. Dla płacących za pół sofu 3 góry 2 złote. Dla 
płacących fwartalnie ; góry 1 qłoty 25 qrosży. 
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